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Natychmiastowa demobilizacya armii i wydmia 
koalicy środków transportowych wszelkiego rodzaju, 
okrętów i kolei.

Eoalicya będzie miała takie nadzór nad bronią, 
którą należy zebrać i w różnych częściach krają 
złożyć.

Zezwoli się na wolny przemarsz koalicyi przez

OHiry biluiw lków  w Mtskwle: S. p Jdzbf 
Lutosławski.

Bnłgaryę i zajęcie przez nią pnnktów o wartości 
strategicznej, W  Bułgaryi samej cknpacya nastąpi 
przez wojska angielskie, francuskie f wicskie, p: l- 
czas gay obwcdy greckie zajmą wojska greckie, 
a obwody scrbslio wojska serbskie.

Warunki powyższe są twarde i oznaczają zn 
pełną kapitulacyę Bołgaryi. Bułgarzy muszą opuścić 
wszystkie zajęte przez siebie obszary Serbii i Grecyi, 
to znaczy całą Macedonię.

Warunki te oznaczają, że Bufgarya występuje 
jako pierwsza z państw czwórprzymierza z szere­
gów walczących i staje na uboczu, oddając przytem

jednak teren swój do cporacyi wojskowych koalicyi. 
Temsamem otrzyma koalicya możność opanowa 
nia bułgarskiej części wi< 'Mej kolei bałkańskiej 
i przerwania linii komunikacyjnej między N:emcami & Turcyą, co oczywiście jest rzeczą pierwszorzędnej 
wagi. Wprawdzie pozostaje jeszcze komuuikacya 
Morzem Czarnem przez Odessę, ale ta droga okólna 
ani w przybliżeniu zastąpić nie może bozpośiedniego 
połączę lia kolejowego.

Niemcy i Austrya wystały, jak wiadomo wojska 
do Bułgaryi, żeby zrekonstruować front macedoński 
i ocalić komunikacyę z Turcyę. Gzy wobec, jak się 
zdaje, kompletnego odpadnięcia Bułgaryi Niemcy 
podejmą jeszcze tę planowana akcyę wojenną, która 
mogłaby znowu doprowadzić do starcia zbrojnego 
z Bułgaryą samą, trzeba odczekać.

Jeżeli mimo gorączkowych zabiegów zc strony 
Niemiec aby Bułg&ryę powstrzymrć od tego kroku, 
tak szybko sprawa się zadecydowała, to wniosko­
wać z tego trzeba, że zmowa Biłgaryi z koalicyą 
od dłuższego już czasu była przygotowaną, bez 
wiedzy sprzytórzeńców Bułgaryi. Malinow najwi­
doczniej ze swymi zwolennikami, w okryciu przed 
państwami centralnemi, całą akcyę doskonale obmy­
ślił i wdrożył w czyn. Zdaje się, że nie brakło 
znaków ostrzegawczych dla Niemiec i Austiyi. Je ­
żeli prawdą jest, co twierdzą gazety niemieckie, że 
król sam pozostał wiernym sojusznikiem, to rozwój 
stosunków poszedł widocznie ponad jego głową.

Ofiary bolszewików w Moskwie.
Głośnem echem odbii sfe w całej Polsce mord, 

spełniory w Moskwie na ś. p. braciach Lutosław­
skich. Nie pierwsze to ofiary zbrodni bolszewickich. 
Od chwili, gdy ci rzekomi apostołowie wolności 
dorwali się władzy, zaczęła cię zajadła nagonka na 
Polaków. Mordowano ich w bestyalski sposób ua 
Litwie i Kusi, zabijano polskich żołnierzy o mia­
stach rosyjskich za to jedynie, że nie chc cli wy­
sługiwać się bolszewickim opryszkom. Były te j .v  
mosądy, dokonywane przez ciemny, rozbestwiony 
tłum. S. p. Lutosławskich zamordowano jednak 
z całą premedytacyą — po kilkomiesięcznem trzy­

maniu ich w więzieniu. Rozstrzelano ich bez sądu, 
bo nawet bolszewicka „sprawiedliwość" nie potra­
fiła upozorować tej zbrodni. Całą bowiem „wino" 
ś. p. Lntosł.1 oskich było, że zajmując wybitne sta­
nowisko wśród emigrantów polskich, byli wyrazem 
tej patryotycznej idei polskiej, która nawet w od­
mętach szalejącego bólszewizmu trzymała wysoko

Ofiary h l i r i l U w  w Moskwie: S p. M sryan
L utoL .lr.8ki,

polski sztandar narodowy. To też zginęli jak żoł­
nierze na posterunku.

— Cześć pamięci bohaterów.

Nowa placówka przemysłowa.
W  chwili, kiedy po klęskach ostatnich lat za­

czyna świtać moż ,;7ość spokojniejszej pracy nad 
odrodzeniem się naszego handln i przemyśla, z uzna­
niem witać należy ko.żdy odruch prywatnej inieya-
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